szniejszego zamówienia w ciągu bieżącego kwartału, poprzedzające numera nie będą mogły być rzesłane. 
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Dla wygody Szanownćj 
Löwenthal kupiec, plac Wilbelmowski Nr. 10., 


ratę na naszą gazetę i wydawać ją będą prenumeralorom wieczorem dnia poprzedzającego, 


dnia 23. Marca 1858. 


Poznań, 


- Telegraficzne wiadomości. 

Berlin, 21. Marca. — Pociąg z Wiednia nienadszedł w dniach 20. 
i 21. Marca na czas do Raciborza. 

Turyn, 15. Marca. — Senat odrzucił projekt do prawa względem 
urządzenia izb handlowych. 

Rzym, 12. Marca. — Allokucia papieża dotyczy przywrócenia ka- 
tolickićj hierarchii w królestwie holenderskićw. Pod arcybiskupem w U- 
trecht stoi 5 biskupów. 

- Paryż, 19. Marca. — Angielski poseł w Konstantynopolu lord Strat- 
ford, wyjechał ztąd jak najśpieszniejszćj na miejsce swego przeznaczenia. 

Rząd hiszpański zaciągnął pożyczkę od Baring i Spółki 500 milionów 
realów po 7 prCt 

Paryż, 20. Marca. — Flota francuska w Tulonie otrzymała rozkaz 
udania się na Arcbipelag. 


Berlin, 21. Marca, — Naj. Pan raczył nadać dozorcy Drewke przy 
instytucie karnym w Anklam powszechną oznakę honorową. 

— J.K. W. książe Fryderyk Wilhelm pruski wyjechał do Koblenc. 

— Staatsanzeiger nr. 63. zawiera najwyższe rozporządzenie z 28, 
Lutego r. b. nadające fiskalne prawa drodze zwirowćj, które towarzy- 
stwo zawiązane na ten cel buduje z Bojanowa do Punieca w powiecie 
krobskim, obwodzie rejencyi poznańskiej. 

Berlin, 20. Marca. — Pierwsza izba odroczyła swe posiedzenia 
onegdaj do 5. Kwielnia r. b., po wysłuchaniu i przyjęciu wszystkich or- 
dynacyi powiatowych tak jak wyszły z ostatnićj redakcyi. Izba druga 
także odroczyła swe posiedzenia do dnia wyżćj rzeczonego. 

— Nadeszła tu drogą telegraficzną wiadomość o odrzuceniu przez 
Portę ultimatum rosyjskiego i o wezwaniu przez Turcyą pomocy an- 
gielskićj, niemałego stała się tu powodem wrażenia. Widać ztąd że kwe- 
stya wschodnia bynajmnićj nie została załatwioną, ale owszem znajduje 
się w chwili przesilenia. Pod taką wagą wypadków głównie uderza, że 
Anglia z Francyą postanowiły wspólnie działać w tćj sprawie, lubo An- 
glia niezaprzeczenie jawnićj występuje. 

— Kor biuro donosi: mówią tu powszechnie, że arcybiskup po- 
znański i gnieźnieński, zamianowanym zostanie kardynałem. Twierdzą, 
że arcypaslerz ten wyjedzie w tym lecie do Rzymu. Oczekiwanie owo 
pochodzi z historycznych powodów, ponieważ za dawnej P olski godność 
kardynalska była przywiązana do arcybiskupstwa gnieźnieńskiego, czyli 
każdoczasowy arcybiskup gieźnieński był kardynałem. 

— Deputowaby pan Cieszkości złożył wniosek w izbie 2 podpisany 
przez całą frakcyą polską i przez większą część frakcyi katolickićj, tre- 
ści nasiępującćj: izba zechce uchwalić: spowodować rząd kr., do wydo- 
bycia w jak najkrótszym czasie ze smutnego położenia stan naukowy 
w wielkićm księstwie poznańskiem, a w razie potrzeby o przedłożenie 
izbie projektów w tćj mierze. 

Berlin. 14. Marca. — (Kor. (x) Projekt do prawa ustanawiają 
cego najwyższy trybunał do sądzenia zbrodni stanu przyjęty był we 
wszystkich częściach na zawczorajszćm posiedzeniu izby drugiej z dale- 
ko większą niż oczekiwano większością. Trybunał składać się będzie 
z dwóch senałów, oskarzającego i wyrokującego, do których powoła- 
nymi będą członkowie Kammergerichtu. Sędziowie przysięgli są wyłą- 
czeni. Do kompetencyi trybunała należą wszelkie zbrodnie polityczne 
i zbrodnie stabu, które oznaczone są w tytule I. części 2. $$. 74, 76 i 78 
prawa karnego. Sąd ten jest jeden i ten sam dla całćj monarchii. Jest 
on zatem sądem nadzwyczajnym i wyjątkowym, ogranicza przeciw da- 
wniejszym orzeczeniom konstytucyi, kompetencyę sądów przysiegłych, 
i wyjmuje winnego Z pod właściwego sądownictwa. Posłowie polscy, 
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Drukiem i nakładem Drukarni Nadwornéj W. Deckera i Spółki w 


Do czytelnik ów gazety. 


Marca 1353. 


>oznaniu. — Redaktor odpowiedzialny: N. Kamieński w Poznaniu. 


dla tutejszych czytelników wynosi 1 Tal. 20 sgr., dla 


2 Tal. — Zamiejscowi czytelnicy odbierać będą za tę cenę codziennie z wyjątkiem poniedziałków wychodzącą gazetę na 


Wiadomość, że przedmiotem narad Ep H p ma także być kwe- 


cne depatacye. 
i w katolickim kościele, gdzie proboszez Pelldram celebrował i kapela 
królewska wykonała Te Deum. Katoliccy członkowie obu izb byli na 
tem nabożeństwie obecni. 

Wedle wiadomości nadeszłych z Wrocławia, odbył się w zeszlym 
tygodniu obór kandydatów do godności arcybiskupićj. Z 18 kanoników 
i dachownych, mających prawo do głosowania, do których liczy się ta- 
kże proboszcz berlinski, było 16 obecnych. Większość głosów mieli 
kanonicy Foersteri Neukirch. N. Pan oznacza, czy i która z osób wy- 
branych jest mu persona grata. Dopiero wtenczas rzeczywisty wybór 
następuje. Tu mniemają, że najwięcćj widoków ma kanonik Foerster, 
lubo i o innych kandydatach, mianowicie o biskupie mogunckim p. Ket- 
teler, ciągle jeszcze jest mowa. 

Flota niemiecka ma nawet w samem rozwiązaniu nieszczęście. Okręty 
i cały przyborowy materyał sprzedane były przez publiczną licytacyą, 
a teraz i kasyer marynarki Plaumann, rodem z Królewca, zabrawszy re- 
sztę pieniędzy, zniknął nie wiadomo gdzie, i listami gończemi jest ścigany. 

Prelekcye zimowego półrocza w tutejszym uniwersytecie kończą się 
w bieżącym tygodniu. Półrocze letnie rozpoczyna się 15. Kwietnia. — 
W noworestanrowanym teatrze Schauspielhaus, przychodzą w pierwszym 
tygodniu same klasyczne sztuki na scenę. Dano już Piccolominich, Obóz 
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Wallensteina, Śmierć Wallensteina, dramata Szyllera; dziś dają Minna 
von Barnhelm, komedyą Lessinga, po którćj pójdą inne sztuki tegoż au - 
tora, a następnie Góthego. Publiczność licznie uczęszcza do odświeżo- 
nego z gustem i wygodą gmachu. Jutro rozpoczynają się w nim przed- 
stawienia towarzysiwa francuskich aktorów, którzy grają dwa razy w ty- 
dzień. Towarzystwo to nie jest stałem w Berlinie, jak było dawnićj, 
lecz grywa na przemian w ciągu roku w kilku miastach północnych Nie- 
miec, które kontrakt z niem zawarły, jako Hanower, Brunszwik, podo- 
bno i Drezno i Hamburg. w przeszłym roku aktorowie byłi dość mier- 
ni, oprócz jednego znakomitego komika, p. Félicien, Teraźniejsze to- 
warzystwo ma być lepićj dobrane. — Panna Pepita de Oliva, oczaro- 
wawszy Berlin pięknością osoby i poetycznością narodowych tańców 
hiszpańskich, które częściej powlarzane mogłyby wstrząsnąć repulacyą 
i smakiem dość spowszedniałego baletu francuskiego, wyjechała do Ham- 
burga: Na miesiąc Czerwiec znowu tu jest angażowaną Zimny Lipsk 
tak daleko poniósł entuzyazm swój dla hiszpańskićj tancerki, że nową 
jedną ulicę chce nazwać Oliva Strasse. 
- Przymrozki nie ustają; dnie bywają jasne, ale chłodne. 
Erancya. 

Paryż, d. 18. Marca. — Trzech i apeklońów z powszechnej policyi, 
których oddalono ze służby, otrzymało na mocy dekretu cesarskiego 
ordery za swoje dawniejsze usługi. Inspektorstwa te uznano jak wiadomo 
za niepożyleczne. 

— ()dnawiają podziemny ganek z tuileriów do brzegu Sekwany. 

— Dzisiajszy Monitor ogłasza zmianę 41 podprefektów. 

— Markiz Turgot mianowany posłem do Hiszpanii. 

— Ojciec Lacordaire został w skutek swego kazania passyjnego, 
z którego wyjątki podaliśmy, wygnany do Flavigny. Pokazujesiętoz jego 
listu, napisanego niedawno do przyjaciela, który jest osnowy naslępu- 
ącej: 
kj | Wazbółaja na kazalnicę z zamiarem, trzymania się ściśle założonego 
tekstu i postanowiłem utłumić moje uczucia oburzenia i boleści w głębi 
mojego serca.. W mowie mojćj chciałem dowieść konieczności, ukształ- 
cania dzieci w szkołach chrześciańskich na dobrych ludzi. Zdawało mi 
się naraz, Że świalłość rozjaśnia moje myśli, że słyszę głos tajemny 
szepcący mi ie słowa: czy można człowieka kształcić bez wolności? 
Czy może młodzieńczy umysł ów kształcić, który religią poniża? Bądź 
mężem 1 czyń twój obowiązek! Ten jest mężem, który się modli i podaje 
się Bogu, bo pobożność nigdy nie obawia się! Ten jest mężem, który 
z szczerością się modli i wolność z wiarą kocha! Ten jest mężem, który 
umie czoło stawić niebezpieczeństwu i śmierci, za wolność, słuszność 
i obowiązek — który za Boga, ojczyznę i wolność umie umierać! — 
Wówczas rozrachowałem się z mojćm postanowieniem, niewiedziałem 
jeszcze, co powiem, wiedziałem tylko, że będę odważnym i wiernym 
sobie, bez czego kształcić niemożna człowieka! Kiedym mowę ukończył, 

adłem na kolana i dziękowałem Bogu, żem był jedynym we Francyi, 
co od ustania rzeczypospolitćj, wolny głos w sprawie wolności śmiałem 
podnieść; potem zstąpiłem ze stopni kazalnicy i wróciłem do zakrystyi. 
Nie zastałem tam wprawdzie żołnierza żadnego, tylko komisarza policyi, 
który mi swoją szarfę pokazał i wezwał mnie z uprzejmością, abym szedł 
za nim. Zaprowadzono mnie do więzienia Mazas, tam pozostałem przez 
dwie godziny, po których upływie kazano mi wsieść do pojazdu i od- 
wieziono do mojego mieszkania z rozkazem, abym w nićm pozostał aż 
do dalszego rozkazu: Nazajutrz otrzymałem od arcybiskupa Sibour pi- 
smo, w którćm imi zakazano miewać kazania w diecezyi paryzkićj, ró- 
wnie rozkaz ministra policyi, skazujący mnie na wygnanie do Flavigny. 
Nie przyszło mi na myśl stawiać oporu, zwiastun pokoju nie może wy- 
stępować z nim naprzeciw władzy! Tak poddałem się. Poddam się 
wszelkiej surowości, jaką względem mnie rozporządzą, ale co się tyczy 
słów moich, tych nie okują — one jaż zostały wypowiedziane. 

— Rząd rozkazał następujące oświadczenie ogłosić arcybiskupa pa- 
ryżkiego 2 powoda kazania ojca Łaccordaira: kilka dzienników zagrani- 
cznych upowszechniło domniemane odpisy kazania, które ksiądz Lacor- 
daire miał na dniu 12. Lutego w kościele św. Rocha w obec arcybiskupa 

aryzkiego na rzecz szkół chrześcijańskich. Ponieważ te odpisy zawie- 
rają nienawistne napaści przeciw rządowi, przeto minister spraw ducho- 
wnych napisał do arcybiskupa paryzkiego z zapytaniem, czy się z rzeczy- 
wislością zgadzają. Olrzymał na to następującą odpowiedź: 3 

Panie ministrze! Z listem pana z d. 12g0 Marca otrzymałem wyjątki 
z Observateur Belge, które mają zawierać domniemany wstęp do 
kazania przez ojca Lacordaira w obec mnie powiedzianego w kościele 
św. Rocha. Ani ja. ani mój jeneralny wikaryusz niepoznaliśmy w tych 
wyciągach mowy, którą słyszeliśmy a którą za stenografowaną podano. 
W czasie całćj godziny, w którćj trwała inprowizacia sławnego 
dominikana, dosłyszałem, jakem to już w moim przeszłym liście powie- 
dział, kilka niestósownych przytoczeń i kilka słów, które ojciec Lacor- 
daire w całćj prostocie wypowiedział, a które, jakem powiedział, mogły 
złośliwość i duch stronniczy nadużyć, upatrając w meh przymówki, 
których wedlug mojego przekonania piemiał na myśli mówca, Malo po- 
trzeba, do zamienienia słów bez złćj myśli wyrzeczonych, na przycinki. 
Tak się leż stało z kazanfem Lacordaira, bo oddano ustępy z niego za 
-pomocą dodatków lub zmian niedokładnie, jak o tem przekonaliśmy się 
przy przeczytaniu wyjątków, które mieliśmy zaszczył odebrać. Niemam 
więcej nic do dodania, panie ministrze, okroim oświadczenia, iź nigdy 
nieścierpę, aby chrześciańska kazalnica stała się trybuną i wolność świę 
tego słowa na swawolą się wyrodziła. To jest moim obowiązkiem. 
W razie potrzeby potrafię to utrzymać. JW Pan możesz z mojego listu 
uczynić użytek według upodobania. i 

— Cesarz i książe Hieronim odwiedzili wczora księcia Paduy, gu- 
bernatora inwalidów, ciężką złożonego chorobą. i 

—_ Onegdaj był wieczorem koncert w Tuileriach. Znany Bosco po- 
kazywał także podczas ida py, , Po południu ujeżdżał cesarz 
na dziedzincu tuileryjskim mtodego Konia, czemu się przypatry wało bar- 


dzo wielu widzów. 


jeszcze w więzieniu dla tego, 
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— Poseł francuski przeznaczony do Konstantynopola, pojutrze wy- 
jeżdża, ale nie wprost, tylko na Rzym, gdzie ma mieć posłuchanie u pa- 
pieża. Posłowi towarzyszą oficerowie artyleryi. 

— Na radzie winistrów stanęło, że koronacya cesarza ma się odbyć 
w połowie Maja. Już zamówiono bistoryczną operę na tę uroczystość, 
pod tytułem: koronacya Karola VII. Tekst pisze Scribe, muzykę ukła- 
da Halevy. 4 

— Śt Arnaud donosi z wysp Hyeryjskich, że ma się lepićj i że po- 
dróż go nie utrudziła. 1 

— Wiadomość o zbliżaniu się floty angielskićj do Dardanelów, po- 
strach wielki rzuciła na giełdę. Pan de la Cour wyjedzie w przyszły po- 
niedziałek, wstąpi do Rzymu i oświadczy papieżowi, że Francya ujmie 
się na wschodzie za kościołem karolickim. Upowszechniła się tu pogło- 
ska, że Anglia i Francya przed dwoma lub trzema dniami zawarły trak- 
tat względem utrzymania niepodległości 'Purcyi. Stosunki pomiędzy obu 
temi rządami zdają się być bardzo przyjacielskie. Cesarz z cesarzową 
wracając z wystawy kwiatów, odwiedzili, jak mówią, lorda Cowleya 
w jego pomieszkaniu. L. 

Epileptyczne napady, na które cierpi Persigny, pomnożyły się od 
czasu, jak się ożenił. 

— Marszałek St. Arnaud cierpi na wątrobę i zapalenie wnętrzności. 
Słabości téj nabył w kampaniach algierskich. 

— Pan Billaalt odczytując dziś budżel i pokazując równowagę ko- 
rzystną jego, bo wydatki niżćj są podane o 1,388,630 fr. od dochodów 
wynoszących miliard 528 fr., nie powstrzymał śmiechu deputowanych, 
którzy widząc, jak stara się upowszechnić oklaski i uniesienie z tak kwi- 
tnącego stanu finansów, jeszcze bardzićj śmiać się poczęli. Trudno na 
wet było panu Billault pana Granier de Cassagnaka zawołanego Bona- 
partysty 6 tym stanie kwitnącym skarbu przekonać. Liczby niezłudziły 
nikogo. 

(Kor. Cz.) — Burze na morzu śródziemnem spóźniając przybycie do 
Marsylii parowca lewanckiego, pozbawiły nas autentycznych wiadomo- 
ści ze Stambułu. Dotąd dwie tylko nowiny są niezawodne: pierwsze: 
że Turcya zezwoliła na wydalenie z wojska swego emigrantów 
polskich i węgierskich, rzecz najważniejsza dla dworów sąsiednich; 
drugie: że kiedy Anglia radziła Turcyi oprzeć się domaganiom dworów, 
Francya w osobie p. de Lavalelte, radziła przystać na nie i ustąpić. Co 
do pogłoski, że Francya miała ofiarować swoją medyacyą w sprawie tu- 
reckićj i że ją Austrya odrzuciła, Monitor dał jćj zupełne zaprzeczenie. 
Lord Redcliffe, dawniejszy sir Stratford Caning, wyjechał już z Londy- 
nu, spiesząc do Stambułu przez Paryż i Wiedeń. Lord Dudley Stuart 
zrobił w parlamencie angielskim interpelacyą o sprawie czarnogórskićj. 
Mans jego i odpowiedź lorda Russel znajdziecie w dziennikach angiel- 
SKICH. 

Bal tuileryjski dany w półpoście, był liczny i całkiem mandurowy 
jak zwyczajnie. Zaprosiny były rozesłane bardzo późno. Surowość 
w rozsyłaniu zaprosin obraziła wiele cudzoziemek, szczególnićj Angielki, 
poświęcane dzisiaj dla Hiszpanek. Bal niczem nadzwyczajnem się nie 
odznaczył. Jedna tylko na nim plotka krążyła. Mówiono, że książe de 
la Moskova ojciec pani de Persigny, za nicoględne wyrażenie się o cesa- 
rzowćj, odebrał rozkaz udania się do Algieru. Co do przyjazdu papie- 
ża, głos ogólny był o nim zupełnie przekonany. Mówią, że w tuileryach 
przygotowywany już jest apartament dla papieża. Po papieża wyjedzie 
cała flota francuzka, Żeglująca na morzu śródziemnem. Papież przybije 
do lądu nie w Tulonie, lecz w Marsylii, mieście gorliwie katolickiem 
i wspaniałóm. 

- P, de Persigny ustanowił komisyą, która ma podać projekt reorga- 
nizacyi rad prefekturalnych. Rady te były mało ważne za Lud Filipa 
i waga ich zmniejszała się w miarę wzmocnienia centralizacyi administra- 
cyjnćj, ale dziś są arcyważne, z przyczyny powiększenia atrybucyi pre- 
fektów i wyprężenia machiny centralizacyjnćj. Aby poznać dzisiejszą 
administracyą francuzka, trzeba czytać świeżo ogłoszone dzielo p. Valette 
pod tytułem: »Mócavisme des grands ponvairs de FEtate. Pod taką ad- 
ministracyą, obywatel lub poseł nie wywiera żadnego wplywu, a wpływ 
przeważny wywiera tylko urzędnik. Godność senatorska jest, że tak 

owiem, chlebem starościńskim urzędników, a kościół św. Genowefy 
jest ich panteonem. W kościele św. Genowefy pochowano za pierwsze- 

o cesarstwa wielu senatorów, za których zostało odprawione nabożeń- 
stwo. Na nabożeństwo przyszły rodziny dawnych senatorów, niektóre 
bardzo biedne. Ę ' 

Pomimo najlepszćj woli, nie mogę nic wam powiedzieć o posiedze- 
niach ciała prawodawczego, których dotąd było wieżę a które nieprzed- 
stawiają dla was Żadnego interesu, z przyczyny, że dotyczą rzeczy czy- 
sto prawodawczych i po największej części mało ważnych. Talejsza pu- 
bliczność nie trudni się wcale sesyawi ciała prawodawczego Nie mówi 
także o polityce czy z bojaźni czy ze znużenia. Anglicy nie mogą się 
się wydziwić, że Francuzi stali się niemowami i że po table-d'hotach pa- 
trzą w milczeniu na talerze jakby mraczki. Mówią, że książe Joiuville 
ogluchł prawie zupełnie ze z ryzoty; że p. de Coëtlogon trzymany jest 

S miał być autorem wielu nieprzychylnych 
dystychów, kalamburów i bons-mols. Korespondenci wypuszczeni na 
wolność, nie śmieją dotąd rozpocząć dawnego zawodu. Jak bylo do 
przewidzenia, przestrogi dane trzem opozycyjnym dzienvikom, rzuciły 
popłoch na wszystkie. La Presse postępuje jeszcze najśmielćj, ale 
zawiadamia czytelników, że jest przygotowana, iż prędzćj czy późnićj zo- 
zostanie zakazaną. L Emancipation Belge nie przyszła przez kilka 
dni dla tego, że ogłosiła list p. de Merode, napisany do p. Billaalt z po- 
wodu dania dymisyi. Karność Francyi pokaże się jeszcze lepićj w cza- 
sie koronacyi i wzmagać się będzie stopniowo aż przyjdzie do normy r, 
1812. Czujność rządowa zakazała nawet noszenia wstążek białych i czera 
wonych popisowym, którzy mają zwyczaj bawić się po wyciągnieniu nu- 
merów rekruckich Zresztą stan materyalny Francyi jest dobry. Giełda 
znowu się podnosi. Interesa prowadzą się z łatwością Pieniędzy jest 
podostatkiem, bo żadne niebezpieczeństwo nie grozi ani pokojowi we- 
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wnę trznemu ani zewnętrznemu. Izraelita Pereyra, nowa potencya gieł- 
dowa , rywalizuje ciągle z Rotszyldem. Figura jego wzbudza dzisiaj wię- 
kszą ciekawość po salonach paryzkich niż figura Rotszylda Przewaga 
jego jest tak wielka, że na wiadomość, iż wszedł do rady administracyj- 
nej Doków, akcye tego przedsiębiorstwa podniosły się zaraz o 20f. Na 
onegdajszym balu tuileryjskim, córka jego obsypana niesmacznie dya- 
mentami, jak jaka podeszła matrona, zwracała na siebie oczy wszystkich. 

Oświadczenie ministerstwa angielskiego w sprawie emigrantów zro- 
biło tu wielkie wrażenie, ale jeszcze większe zrobił śmiały i historyczny 
artykuł Timesa. Anglia jednak protestuje już ostrożniéj i nie chce przy- 
jąć emigrantów włoskich, którzy się skompromitowali w ostatnich wy- 
padkach. Emigranci, o których mówię wypłynęli z Genui do Stanów 
zjednoczonych na dwóch okrętach amerykańskich. W ypadki lombardz- 
kie zbliżyły Sardynią do Austryi, z przyczyny, że ostatni ruch godził na 
obydwa państwa. Sardynia ma w swem łonie 50,000 emigrantów włoskich, 
pragnących wojny i nie przychylnych rządowi, pragnącemu utrzymania 
pokoju. W ogóle liberalizm angielski znajduje we Włoszech coraz wię- 
kszą liczbę zwolenników. Mówią, że Mazzini wypłynął z Genui do Malty, 
Anglia wstrzymała powiększenie liczby wojska, ale fortyfikuje się. Po- 
prawia mury i wałyfortec Plymouth, Woolwich, Portsmouth; fortyfika- 
cye Dovru; wzmacnia Gibraltar, Maltę i wyspy jońskie, a na wyspie 
Jersey, naprzeciw Cherbourga, robi wielki port i fortecę, które będą ko- 
sztowały 40 mil. fr. Palkownik Frnary, bawiący dla kupna kom w Lon- 
dynie, był w tych dniach prezentowany księciu Albertowi, przez amba- 
sadora Walewskiego. 

P. Wacław Jabłonowski organizuje w Paryżu wielkie twowarzystwo 
dla exploatowania delty rodańskićj. Ma już bankierów gotowych rzucić 
miliony w przedsiębiorstwo i brakuje mu tylko upoważnienia rządu; mó- 
wią, że zamiar jego jest bliski osiągnięcia pożądanego skutku. Bankier 
Zalewski wysłał tych dniach, z funduszów składkowych, pięciu młodych 
Polaków do Australii. Doktór Stanisław Kaliski ogłosił dwie broszury: 
»Le Gbolera, son traitement facile et infaillible mis a la portée de tout 
le monde« i »Moyens infaillibles pour guérir en peu de temps de la fié- 
vre typhoide sans medecins ni medicaments«. Szpitale paryzkie mają li- 
czyć jeszcze 1500 chorych na zgniłą gorączkę. 

Anglia. 

Londyn, 16. Marca. — Wczoraj na posiedzeniu izby wyższćj zwró- 
cił lord Malmesbury uwagę władzy ustawodawczćj na wielką ilość przy- 
padków nieszczęśliwych na kolejach żelaznych w Anglii; od chwili kiedy 
on po raz ostatni o przedmiocie tym przed dwoma tygodniami wspomniał, 
wydarzyło się 5 znacznych przypadków nieszczęśliwych.  Niechcąc 
z wnioskiem formalnym występować, chciałby jedynie spowodować za- 
mianowanie komisyi, któraby się nie z interesentów kolei żelaznych, ale 
z osób naukowo wykształconych składała, celem zbadania punktów na- 
stępujących: jaka największa szybkość zgadza się z bezpieczeństwem 
podróżnych? jaki przeciąg czasu upłynąć powinien pomiędzy wysyłaniem 
dwóch z tejże samej stacyi udchodzących pociągów? i jak dalece mógłby 
rząd wymusić bezpieczne stosunki kolei żelaznych? Lord Stanley Alder- 
ley daje zaręczenie, że przedmiot ten wciąż rząd zairudnia, lecz niechce 
i biemoże jeszcze wyjawić zdania pewnego we wzęlędzie stopnia pożą- 
danego mięszania się rządu. | è 

Posiedzenie izby niższéj — Ker Seymer (członek konserwa- 
fywny za Dorsetshire) podaje wniosek o wysadzenie komisyi celem wy- 
śledzenia przekupstwa w Canterbury, Pomiędzy klasą średnią całej An- 
glii panuje oburzenie nader wielkie, tak na przekupujących jak dających 
się przekupić. Ewart popiera ów wniosek. Malins (derbita) niewidzi 
żadnego innego środka, jak ograniczenie prawa wyborów, bieda zawsze 
łatwą do przekupienia pozostanie. T. Duncombe utrzymuje przeciwnie, 
że znaczne rozprzestrzenienie prawa wyborczego jest zaporą najskute- 
czniejszą przeciw przekupstwu, i spodziewa się po mowie Grahama 
w Carlisle wiele dobrego we względzie zapowiedzianego bilu reformy. 
Lord J. Russell uważa wniosek ów za odpowiedni celowi, Hume uska- 
rza się, iż od czasu, jak w parlamencie zasiada, — a to już jest odda- 
wna, — Diewidział dowodu, ażby izba miała chęć szczerą, położyć (amę 
systemowi przekupstwa, W końcu wniosek ten przyjęto. — Bil depu- 
towanego Fitzroy celem obostrzenia kar powszechnych za pokrzywdze- 
nie kobiet i dzieci przychodzi bez opozycyi do powtórnego odczytania. 

Szwajcarya. | 

Z Bernu pisze korespoudent jeden pod dniem 13 Marca pomiędzy 
janćmi, co następuje: Dla sprostowania doniesień mylnych mianowicie 
w dziennikach niemieckich, powiedzieć (rzeba, że obwinianie Szwajca- 
ryi a głównie Tessynu, o udział w zdarzeniach pożałowania godnych 
w Medyolanie, jest zupełnie nieuzasadnione. Spisek ten uknowano w sa- 
mych Włoszech; nieporozumienie, lub późniejszy rozkaz przeciwny, 
albo może namiętność spowodowały w Medyolanie powstanie odosobnio- 
ne jednćj sekcyi, Zdaje się, że Mazzini niezawodnie był we Włoszech. 
W Szwajcaryi tyle tylko zaszło, że w Listopadzie i Grudniu r. z. dwóch 
wychodzców lombardskich Clementi i Cazola przybyłych za paszportami 
z Sasdynii aresztowano i do więzienia w Chur odprowadzono, gdyż się 
okazazało, że broż i mundury do Veltlin przemycać zamierzali. Czekają 
tam na wyrok sądu przysięgłych i po odsiedzeniu kary, wydaleni będą. 
Niedopełniłaż tu Szwajcarya obowiązku swego. Drugi przypadek jest 
pastępujący, Około tegoż samego niemal czasu przybyło kilka innych 
do Tessynu, to jest Saffi i Pistrreci, i starali się tutaj sobie stronników 
w złych zamiarach pozyskać; ale nietylko u ludu teszynskiego nieznale- 
źli sympatyi, owszem sami wychodzcy włoscy ich rządowi denuncyowali. 
Rząd postanowił ich wydalić, lecz oni sami się wynieśli z kantonu, a 
trzeci wspólnik, DalľOngara, który się z nimi znosił, wygnany został. 
Na początku Lutego starali się inni, nazwiskiem Moska, Dioli i Zangre- 
gorio, na balu maskowym w Lugano proklamacye Mazziniego w obieg 
pościć; ci także przytrzymani, pod sąd oddani i za granicę wydaleni będą. 
Otóż to jest istotnie wszystko, co śledztwo najściślejsze wykazało, i na: 
daremnie dotąd rada federacyjna od Austryi żądała, aby jćj władza są- 
siedzkie dalsze rzeczy wytknęły! Nięchajże więc teraz każdy bezstronny 
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osądzi, czy Szwajcarya pod tym względem na zarzat jakikolwiek zasłu- 

guje! Mimo tego jednak wszyscy wychodzcy, z wyjątkiem małym przez 

ludzkość nakazanym i wcale nieszkodliwym, internowani będą, gdyż to 

jaż przez dawniejsze uchwały rady federacyjnćj postanowionem było. 
Włochy. è 

Turyn, d. 13. Marca. — Rzeczą jest pożałowania godną, że środki 
wyjątkowe, jakich minister spraw wewnętrznych, hr. Ponzo di San Ma- 
rino, na rozmiar najrozleglejszy względem wychodzców używa, dopro- 
wadziły także do niesnasków w łonie rządu. Wiemy z pewnością, że 
minister sprawiedliwości Boncompagni na posiedzeniach ostatnich rady 
gabinetowćj oświadczył się przeciw takiemu ryczałtowemu postępowaniu, 
przyczem go dwaj koledzy jego popierali. Wydalenie znanego publicy- 
sty Mauro Macchi, który ostatniemi czasy w Genuy bawił. zagraża wy- 
wołaniem groźniejszego jeszcze nieporozumienia. Mauro Macchi zarę- 
czał na słowo honoru i świadkami udowodniał, że zarzuty mu czynione, 
jakoby z Mazzinin w związku zostawał, są bezzasadne, i że, gdyby 
o planie powstania z 6. Lutego naprzód był wiedział, wszelkiemi siłami 
byłby od niego odradzał, jako od nieszczęsnego i zgubnego przedsie : 
wzięcia. Mimo tego oświadczenia zostawał rząd uporczywie w podej 
rzenia swojem i niechciał zmienić postanowienia poprzedniego. Mauro 
Macchi przybył więc do Turynu, aby sobie wyrobić cofnienie dekretu 
wywołania z kraju. Nadaremnie — pogrożobo mu nawet, że go wbrew 
woli jego do Ameryki wywiozą, podobnie jak owych 38 wychodzców, 
których dnia 5. Lutego z bronią w ręku nad granicą lombardską areszto- 
wano. Mauro Macchi znaidował się właśnie w domu jednego godność 
znakomitą piastającego urzędnika ministerstwa sprawiedliwości Barbaroux 
(syna byłego ministra sprawiedliwości), kiedy go tutaj wytropiono i roz- 
kaz aresztowania wystawiony przez kwesturę turynską jemu pokazano, 
Barbaroux oświadczył natychmiast, Że gościa swego niewyda, albowiem 
nieprawnego mandatu aresztowania szanować niemoże, „gdyż według 
prawa tylko trybunał jest upoważniony do rozporządzania aresztowań, 
Kiedy kwestor osobiście przybył, dano mu tęż samą odpowiedź Bar- 
baroux został za opór swój tymczasowo w urzędzie swoim zawieszony, 
i odgraża teraz z swćj strony, że ministra spraw wewnętrznych o nadwe- 
żanie konstytucyi oskarzy. Strona lewa, która byłaby porzuciła zamiar 
interpelowania ministerstwa z powodu licznych aresztowań i wydalań 
z kraju, na nowo go teraz powzięła. iik - 

W kołach politycznych zwykle dobre miewających wiadomości 
mówią o ściślejszem przyłączeniu się Piemontu do Francyi, co istotnie 
półurzędowe dzienniki paryskie w tygodniach ostatnich powielekroć rzą. 
dowi tulajszemu doradzały. W chwili obecnej jest dla Piemontu rzeczą 
nader ważne, aby reklamacye jego przeciw austryackićj sekwestracyi 
dóbr Anglia i Francya razem skutecznie popierały. 

Onegdaj wydarzył się tu przypadek smutny, iż zbrodniarz jeden 
powieszony przy zdejmowaniu z szubienicy na nowo odżył. Zaniesiono 
go do lazaretu, gdzie dopiero wczoraj ducha wyzionął. Zdarzenie to 
szkaradne dało powód do dyskusyi w izbie deputowanych. Deputowany 
Deviry zrobił wniosek następujący: »izba, wzywając ministerstwo, aby 
się niezwłocznie o reformę traceń publicznych i rodzaju tracenia starało, 
przechodzi do porządku dziennego « Minister sprawiedliwości oświad- 
czył, że przedmiot ten wymaga rozwagi dojrzałej, a niezbadawszy po- 
przednio gruntownie przedmiotu tego, żadnćj obietnicy ze strony rządu 
w tym względzie dać niemoże. Brofferio wypowiedział potem, iż ma 
przekonanie, że chwila zniesienia zupełnego kary śmierci jest już nieda- 
leką i projektuje poprawkę następującą: »izba poleca ministerstwu przed- 
łożenie projektu do prawa celem poprawienia postanowień karnych, do- 
tyczących kary śmierci, i przechodzi do porządku dziennego.« Minister 
sprawiedliwości oświadczył, iż zgadza się na ten wniosek, i takowy je- 
dnogłośnie przyjęto. 


Kronika miejscowa. 

Grodzisk, 17. Marca. — W dniu 10. b. m. umarł we wsi Lubie- 
nicy, w powiecie, kościańskim starzec żyjący na wydbanku Mateusz No- 
wak, lat liczył 107. Żył w dwóch małżeństwach, z pierwszej żony miał 
5 dzieci, drugie pozostało bezpotomne. Z tych rozrodziło się 55 wnu- 
ków i 66 prawnucząt. 

Na dniu 14 b. m. spaliły się dwa gospodarstwa w Grąblewie, Wła- 
ściciele ponieśli znaczną szkodę w zbożu, zwłaszcza że ich nie było 
w domu, byli na jarmarku w Stęszewie. Zdaje się, że dzieci pozosta- 
stały się powodem tego pożaru. 


Wiadomości literackie. 

— W tych dniach wyszedł u E. Giinthera w Lesznie poszyt 1 
za Styczeń: Ziemianin, i zawiera: wstęp przez W, A, W.; — uwagi nad 
środkami podniesienia w kraju naszym gospodarstwa wiejskiego; p. J. K. 
G., — Wiadomość o fabrykach cukra w gubernii warszawskićj w r 1852, 
p. J. Ł. — Jak siać owies, żeby się urodził? przez N. Sulerzyskiego, — 
Użytek z chrząszczy. — Przyrządzenie beczek drewnianych, ażeby olej 
przez nie niesiączył. — Pérz, p. Ł. G. — Uprawa malin, p. Ueberle. — 
Towarzystwa, mające na celu popieranie jedwabnictwa w Szląsku i w ks. 
poznańskićm, p. W. L. — O sylosach, śpichrzach do przechowywania 
zboża, pana prof. Payen. — Wyszczególnienie potrzebnych maleryałów 
do czterech domów murowanych z cegły palonćj, z dachem pokrytym 
dachówką karpiówką (z rysunkiem), — Rozmaitości. 


— Nakładem A. Nowoleckiego księgarza, wyszły w tych dniach 
na widok publiczny: tom 2gi Wizerunków społeczeństwa warszawskiego, 
p. J. S. Boguckiego, mieszczący artykuły: Ludzie i ludziska; Ni licet 
Jovi non licet bowi, Czem się ludzie różnią od zwierząt? Bohaterowie 
żelaznej woli; Rzeczpospolita małżeństw; Niewolnicy towarzyskiego po- 
lora; oraz wydania niedawno w Dzienniku Warszaw., Galerja ka- 
walerów do wzięcia. Wierne odszkicowanie obrazów naszego społe- 
czeństwa, humor i nauka, oto główne zalety obiecujące wziętość temu 
dziełu. Cena obu tomów, blizko 600 stronnic wynoszących, rs. 2 k, 10. 


Przybyli do Poznania dnia 21. Marca. 


BAZAR: Berendes z Brzozy. 


HOTEL BAWARSKI: Breański z Miloslawia; Schenkendorf z Bydgoszczy ; 
Swięcicki z Rogowa; Probisch i Mikary z Strzelnów ; Skolkowski z Gnie- 
zna; Stiebler i Kaminski z Leszna; Rankowitz z Pleszewa, 

POD CZARNYM ORŁEM: Wójtowski z Brudzewa; Wójtowski z Krzyża- 


nowa. 
HOTEL DREZDENSKI: Heinz z Rogoźna; Breza z Wygrówca; Obiezierski 


z Ruszkowa; Nieświastowski z Słupi. 


HOTEL RZYMSKI: Slawski z Komornik; Moszczeński z Jeziorek; Nawro- 


Uwiadomienie 
dzie naukowym i pensyonacie. 

W zakładzie naukowym w Wolsztynie przy- 
sposabiającym od 8. roku młodzież do średnich 
klas gimnazyalnych i realnych, mającym na celu 
przygotowanie jćj do Życia obywatelskiego, 
przestrzegającym przedewszystkićm obyczajno- 
ści i moralnego usposobienia, w czćm po kilka 
kroć odebrał zasłużone w publiczności uznanie, 
rozpoczyna się nowy kurs nauk z dniem 4. 
Kwietnia r. b. Zwraca się na to uwagę Sza- 
nownych rodziców i opiekunów, dbałych o grun- 
towne moralne i naukowe wyksztalcenie dzieci 
swych, bo kilka tylko jest jeszcze miejsc dla 
peDsyonarzy. Mlocki, 

Dyrygent zakładu naukowego 
i pensyonatu. 


„ Une Dme francaise désire se placer en qualité 
de gouvernante. — S'adresser au bureau de ce 
journal. 


Gospodarz praktyczny, zdolny zarządzać 
większćmi dobrami i pełnić obowiązki pełno- 
mocnika, szuka pomieszczenia. Bliższćj wiado- 
mości udzieli podpisany, 

Roman Moraczewski w Poznania. 
Berlińska nlica Nr. 32. 


Towarzystwo zabezpieczenia od 
w Bautzen. 
Dyrektorowie: 
Piotr Alfred Hrabia Hohenthal, właściciel 
dóbr, prezydający, 
Gustaw EdwardHeydemann, Bankier, za- 
stępca, 
Rudolf Magnus, właściciel dóbr, obradujący 
lI yrektor, 
Jan Krystyan Henryk Kind 
właściciel dóbr, 
Gustaw Julius Ochernal, 
właściciel dóbr, 
Henryk Julius Linke, kupiec i Plenipotent. 
Publiczności agronomicznćj uprzejmie dono- 
simy, iż jeneralną agenturę poruczyliśmy Pana 
Teodorowi Baarih w Poznaniu, 
który pełnomocnym i autoryzowanym jest do 
urządzenia agentur, do podpisania kontraktów 
zabezpieczenia i do zastąpienia nas w każdym 
innym względzie w interesie naszym. 
Berlin w Marcu 1858. 
Dyrekcya specyalna: 
J. F. Poppe. H. J. Dünnwald. 


'|Dyrektoro- 
wie wyko- 
nawcy. 


Stósownie do powyższego obwieszczenia do- 
noszę uprzejmie, iż statutów i blankietów do 
zameldowania dostać można u mnie i u korre- 
spondujących ze mną agentów. Zwracam za- 
razem niniejszćm uwagę na to, iż przez 
związki kupieckie z pewnym instytu- 
tem bankowym i kredytowym jestem 
w możności, tym rólnikom,którzy więk- 
sze premie do opłacenia mają, zapłatę 
ułatwić. 

Poznań w Marcu 1853. 

Jeneralny Agent Prowinc. Poznańskićj: 


Teodor Baarth. Ulica Szewska Nr. 19. 


(ukiernia, fabryka karmelków i czekolady 
A. Szpinyiera naprzeciw zegara poczio 
wego, poleca na nadchodzące święta jajka 
z cukru rozmaitej wielkości, pięknie wypraco- 
wane; wszelkie gatunki karmelków i znaczny 
wybór ciast; oraz przyjmuje obstalunki na tor- 
ty, baby, placki, mazurki itd. 


A 


Tepper z Trzeboni. 
sler z Bojanic. 


cki z Roszczy. 


HOTEL PARYSKI: 


Dnia 22. Marca. 


BAZAR: Kaszczewski z Jeżewa; Karśnicka z Mystek. 
BUSCHA HOTEL RZYMSKI: Stoltenburg z Głuchowa; Wehle z Szląska; 


HOTEL BAWARSKI: Pestrich z Rogoźna; Niesiołowski z Mlyniewa; Heu- 
HOTEL DREZDENSKI: Wiener z Lipska; Kęszycki z Blociszewa; Suche- 


HOTEL RZYMSKI: Ks. Jakubowski z Chojnicy; Likowski z Sepua. 

Zaleska z Bożejewic; Matecki z Wenecyi; Molinski 
z Podobowie; Pfundhenf z Mystek; Nowacki z Boguszyna. 

HOTEL BERLINSKI: Kwiatkowski z Rogowa; Gaffke z Bukowca; Kubień- 


ski i Wierzbiński z Czarnego sadu; Vater z Polskićj wsi; Salamoński z 
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© Płótno na „koszule do pracy 


i AEG 


Miejsce sprzedaży: Mótel Bawarski. 
Uzyskawszy pozwolenie od Prześwietnćj Władzy do pozostania tutaj jeszcze 
3 przez dni kilka, postanowiłem w celu oszczędzenia kosztów transportu z00- © 
wrołem, rozsprzedać reszię moich towarów o BB prC'endt niżćj ceny fabryczućj. 


Spis cen tylko stałych: 


A Cienkie płólno na tuzin koszul damskich 4 Aska, 

szłuka płółna (Grasbleiche) na koszule damskie 8., 9 , 10., 11 Tal., 
cienkie płólno na tuzin koszul męskich M. 12., 13 Tal., 

bardzo piękne płółno z kręconej przędzy, sztuka po 14., 15., 16., 
cienkie Hollenderskie weba po 70 łokci, à 16., 
"3 2 majpiękniejszego płólna do 60 Tal. sziuka. 
Chustki do nosa. — Nakrycia. 


Wiejsce sprzedaży : Hótel Bawarski na parterze. 


w Tylko do wierzora w czwartek. 


Klecka; Sawitzka i Lilienthal z Memla; Glieman z Wrocławia. 


W mieszkaniu prywatnóm: Gräfe z Königs- Wusterhausen , ul. S. Mar- 
cinska nr. 25/26; Hegner z Woszkowa, plac Sapieżynski nr, 6; hr. Ostro- 
wska z Vernon w Francyi, ul. Dluga nr. 1. 


BEERE SADKI ER RENERE 


Godne uwagi doniesienie o płótnie. 2 


17 i 18 Tal., 
18., 20 do 28 Tal., 


LOWEAICZ z Berlina. 
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Dla wygody licznych moich interessen- 8 
© tów ustanowiłem na miasto Poznań i oko- 
i licę jedyny skład mojćj 
t YE prawdziwćj Holenderskiéój -am 
® tabaki zwanéj NESSING Q 
© w handlu braci Płewes w Pozna- © 
i niu, w słarym rynku ć na- 
® 
i 
e 
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rożnóiku utiey Nowćj pod 
Mr. 8©. mieszkajacych. 

W spomnionych Panów Mewes posta- 
wiłem w możności sprzedawać fabrykat 
mój tak kupcom jakoteż osobom prywa- 
tnym po najumiarkowańszych cenach: upra- 
szam tedy interessentów moich w owej oko- 
licy, aby w razie potrzeby mojego fabry- 
kale raczyli się zgłaszać do Panów braci 
Meu:es w Poznaniu. 

Toruń, w Marca 1853. 

J. 6. Adolph, radzca handlowy. 


Odwolując się do powyższego doniesie- 
nia polecamy łaskawym interessentom 


te prawdziwą Hollenderskią tabakę-%% 1 


z fabryki Pana Radzcy handlowego 


J. 6. Adolph w Toruniu, 


tak grubo jako i miałk o meloną w cało 
i półfuntowych ołowiankach, jakoteż w 
flaszkach funtowych. 
Poznań, w Marcu 1853. 

Bracia Mewes, 

W starym rynku i narożniku ulicy Nowej 
pod Numerem 70. 
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WEB Prawdziwa żytnia — BĘ 
wódka karujkowa. 

W celu zadosyć uczynienia wielostronnym 
wezwaniom, urządziłem pod dniem dzisiajszym 
u Pana JE. Czarników przy ulicy Wil- 
helmowskićj w Hotelu Drezdeńskim je- 
dyny sklad przezemnie samego fabrykowanćj 
bardzo doskonałćj prawdziwćj Żytnićj wódki 
karujkowćj, po cenie 124 Sgr. za całą butelkę, 
i 7 Sgr. za pół butelki. Za oddaną butelkę zwróci 
się l Sgr. 

Z powyższym fabrykatem połączony jest także 
skład mego za dobry uznanego łókieru im- 
bierowego, który tamże również po ce 
nach fabrycznych sprzedaje się. „ 

Edward Fiantorowicz 
przy moście Tumskim. 
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Cukiernia Albina Gruszczyńskiego poleca 
się wszelkiemi obstalunkami ua baby, torty, 
mazurki itd. Garbary, Hotel Hamburski. 


BE Zdrożdże funiowe 
najlepszego gatuuku poleca dwa razy na tydzień 
świeże. Dla odprzedających takowe innym ce- 
tnarawi tanio, 

Ezydor Appel jon, 
Wilhelm. ul Nr. 15. obok Pruskiego Banku. 


Stara miedź, ludzież uszkodzone aparaty 
miedzianne są poszukiwane do nabycia. Bliż- 
szą wiadomość w tćj mierze udzieli 

Teodor Baarth, 
przy Szewskićj ulicy Nr. 19. 


JE Z kończącym się pierwszym kwartałem 
donoszę Szanownym czytelnikom gazet, że nie- 
mnićj w żgim kwartale 1853. r. przyjmuję zamó- 
wienia na wszystkie tutejsze i zagraniczne dzien- 
niki, i takowe do domu Szanownych abonentów 
odnoszę, a Posener Zeitung i (Gazetę Wiel. X. 
Poznańskiego już poprzedniego wieczora. 

Szczególnićj uwagę tę uczynić mi wypada, że 
jedynie tym panom gazetę do domu przynosić 
mogę, którzy u mnie zapisują. 

A. Heise, ulica Młyńska Nr. 16., 
w domu Rendanta Baudacha. 


Osoby mieszkające w Poznaniu, Życzące so- 
bie, aby im Gazeta Wiel. Xięstwa Poznańskiego 
na wieczor przed dniem daty do stancyi odno- 
szoną była, zechcą takową zapisać u [gnacego 
Pajewskiego przy ulicy Jezuickićj Nr. 12. 
Zz z a z a 


Kurs giełdy Berlińskiój. 


itu- | Na pr. kurant 


Dnia 21. Marca 1853. 
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